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Dobrobyt świata pijacy
Blok Demokratyczny stawia jako swoje podstawowe zadania dobrobyt świata pracy przez wzrost zatrudnienia, stalą realną podwyżkę 

plac, skuteczną walkę ze spekulacją, rozbudowę ubezpieczeń i świadczeń społecznych, troskę o bezpieczeństwo pracy, poprawę mieszkaniowych, 
higienicznych i kulturalnych warunków życia klasy robotniczej.

Będziemy nadal kroczyli po drodze ułatwiania robotnikom osiągnięcia najwyższych kwalifikacji oraz wysuwania robotników na kierow­
nicze stanowiska w aparacie produkcyjnym. Poprzez aparat państwowy, Związki Zawodowe i Rady Zakładowe klasa robotnicza jako współgo­
spodarz kraju zwiększać będzie swój wpływ na gospodarkę narodową.

Blok Demokratyczny zrealizuje polepszenie zaopatrzenia emerytów, inwalidów, wdów, sierot, zapewni powszechne г wystarczające ubez­
pieczenie na starość.

Właściwa 
droga

Premier Osóbka - Morawski na 
wielkim zgromadzeniu wyborczym w 
Gdańsku гоудіозіі przemówienie, w 
którym m. гп. oświadczył:

„Piękne słówka z okresu wojny, że 
naród polski jest natchnieniem swia- 

X ta, dawno przebrzmiały bez еспа г nie 
mają w rzeczywistości prawie żadne­
go realnego pokrycia. Nie tylko pra­
wie żaden z naszych sojuszników nie 
poczuwa się do moralnego obowiąz­
ku przyjść zniszczonej Polsce z kon­
kretną i wydatną pomocą, choć wła­
śnie my zostaliśmy we wspólnej wal­
ce najbardziej zniszczeni, ale nawet 
czynią nam różne przykre i szkodli­
we złośliwości, jak na przykład bez­
prawne zatrzymywanie naszego zło­
ta, utrudnianie powrotu do kraju na­
szych obywateli itp.

Z tej twardej i nieradosnej dla nas 
rzeczywistości powinniśmy wyciąg­
nąć praktyczne wnioski. Dość biliś­
my się za innych, dość pracowaliś­
my dla innych. Chcemy teraz żyć dla 
siebie, pracować dla siebie, myśląc 
więcej o sobie.

Powinniśmy prowadzić tyką poli­
tykę zagraniczną, którą by dyktowa­
ło nam nie uczucie, nie sentymenty 

• i nie tradycje nawet, ale rozum i in­
teres naszego narodu. Powinniśmy 
iść z tymi, którzy będą szczerze po­
pierać trwałość naszych obecnych 
granic, z tymi, którzy w czynach po­
pierać nas będą na arenie międzyna­
rodowej. Wymianę handlową prowa­
dzić z tymi, z którymi ta wymiana 
będzie również dla nas korzystna.

Taką politykę zagraniczną, opartą 
4 nie na uczuciu czy złej tradycji, ale 

na rozumie, prowadzi nasz Rząd. Po­
lityka ta nie jest przez nikogo po­
ważnego kwestionowana. Ale to ma­
ło, winniśmy dążyć do tego, aby styl 
naszej polityki zagranicznej był zro­
zumiany i popierany przez cały na­
ród, gdyż tak jak jeden i niepodziel­
ny może być tylko interes narodu, 
tak jedna i niepodzielna może być dla 
narodu polityka zagraniczna“.

„O ileż więcej moglibyśmy jednak 
zdziałać, gdyby nad całym naszym 
życiem nie ciążyła wielka zmora. Ta 
zmora to rozbicie w naszym narodzie. 
i nie jedno — niezgodne uderzanie 
rytmu w pracy państwowej i publicz-

Wezmą udiiał w wyborach
WARSZAWA (obsł. wł.). Wbrew 

zapowiedziom udzielonym korespon­
dentom zagranicznym wicepremier 
Mikołajczyk nie postawił na porząd­
ku dziennym zebrania NKWPSL 
sprawy bojkotu wyborów. W refera­
cie wygłoszonym na zebraniu zajął 
stanowisko bezstronne, oświadczając 
jedynie, że część członków jest za 
bojkotem, a druga, część przeciwko. 
Po referacie wywiązała się długo­
trwała dyskusja, po czym postano­
wiono wziąć udział w wyborach we

Łupro^łem
MOSKWA (obsł. wł.). Marszalek 

Montgomery oświadczył na konfe­
rencji prasowej, że marsz. Wasilew­
ski przyjął zaproszenie na przybycie 
do W. Brytanii wiosną roku bieżące­
go. Marszałek zaznaczył, że nawiąza­
nie kontaktu między wojskowymi ra­
dzieckimi i angielskimi były trudne, 
obecnie jednak wszystkie trudności 
zostały usunięte, a stosunki są nace­
chowane przyjaźnią. W dalszym cią­
gu swego wywiadu marszałek o-

nej. Gorzej —1 to wzajemne rzucanie 
sooie kłód pod nogi.

Nie da się zaprzeczyć, że najwięk­
szą winę za to rozbicie ponoszą nie 
szarzy ludzie, popełniający różne 
błędy, wskutek niezrozumienia skom­
plikowanej, przełomowej sytuacji po­
litycznej, ale wytrawni politycy i 
przewódcy, których stać było i stać 
jest na prawidłowe rozeznanie sytua­
cji i prawidłową politykę. A prawi­
dłowa polityka to nie obrzucanie się 
nawzajem błotem i szukanie wrogów 
wśród swoich i mordowanie się wza­
jemne, ale największe zwarcie we­
wnętrzne i zaniechanie walk wewnę­
trznych, użycie wszystkich naszych 
sił dla, realizacji wielkiego celu — 
budowy wspólnie silnej, trwałej i nie­
podległej Polski.

Trzeba nam nie nienawiści, ale at- 
'mosfery braterstwa, by Polak nim 
strzeli z za węgła do swojego brata- 
Polaka wspomniał, że Niemcy wy­
mordowali nas już z górą 6 milio­
nów, że dość też polskiej krwi rozla­
ło się po różnych Monte Cassinach, 
że teraz każda jednostka i każde ży­
cie Polaka powinno być wspólnym 
skarbem narodowym.

Obywatelu, nim zaczniesz dopatry­
wać się swego wroga w PPR czy w 

wszystkich tych okręgach, w których 
PSL posiada swoją listę.

„Wieczór Warszawy“ podając po­
wyższe uchwały PSL do wiadomości 
wskazuje, że zrezygnowanie z planu 
bojkotu wyborów zostało wywołane 
trzema względami:

1) Ujawnienie listu, skierowanego 
do wicepremiera Mikołajczyka przez 
wykrytą organizację podziemną;

2) Obecna atmosfera międzynaro­
dowa, która wskazuje na to, że PSL

e do Лидіи
świadczył, że zachwycony jest przy­
jęciem jakie mu zgotowano w Rosji 
Radzieckiej, że otrzymał odpowiedź 
na wszystkie pytania, które go inte­
resowały i że zobaczył wszystko to 
co chciał widzieć.

Radzieckie koła polityczne zwraca- 
ją uwagę na fakt spotkania się w 
czasie bankietu z marsz. Sokołow­
skim. Ze spotkania tego wysuwany 
jest wniosek, że wodzowie omówili ze 
sobą wszystkie sprawy niemieckie.

PPS, wspomnij o tych, co Cię chcieli 
spalić w piecach Majdanka i Oświę­
cimia i co jeszcze nie przestali być 
dla nas groźnym wrogiem. Również 
rozejrzyj się. po świecie — czy może 
za dużo masz tam prawdziwych przy­
jaciół. Czy wobec tego leży w na­
szym polskim interesie prowadzić 
walkę między sobą, gdy tale dużo 
energii potrzeba nam na usunięcie 
ruin i zgliszcz w naszym kraju na 
zaleczenie straszliwych ran, zada­
nych nam przez wroga.

A ten rachunek rozumu i sumienia 
dyktuje i dyktować powinien nasze­
mu narodowi, żeby w nadchodzących 
wyborach zatwierdził drogi rozwojo­
we nowej Polski, które — choć może 
nie zawsze łatwe — ale proste są i 
prowadzą do celu, który naród prag­
nie osiągnąć: do niepodległości, bez­
pieczeństwa, dobrobytu i kultury.

Różni „zbawcy“ narodu, którzy 
występowali niegdyś w imieniu Pol­
ski, a którzy mają na swoim koncie 
tak dużo pomyłek, błędów i nie­
szczęść, nie przeciwstawiając nam 
lepszych dróg i lepszego programu, 
pragnęliby żerując na trudnościach 
dnia dzisiejszego, wypłynąć znowu i 
zawrócić Polskę w innym kierunlcu. 
Jakim,>— któż to może przewidzieć? 

nie może liczyć na żadną .pomoc z ze­
wnątrz i

3) Wewnętrzna sytuacja w samym 
PSL, którego członkowie w większo­
ści wypowiedzieli się przeciwko pla­
nem swego prezesa, zalecającego sze­
rzenie bojkotu wyborów.

Francja bez gazet
PARYŻ (obsł. wł.). Cała Francja 

vv dniu dzisiejszym będzie bez gazet. 
Do strajku zecerów w Paryżu przy­
łączyli się wczoraj wszyscy zecerzy 
na prowincji. Strajk zecerów wywo­
łany został żądaniem poprawy wa­
runków ekonomicznych..

Skóry dla Polski
GDYNIA (obsł. wł.). W dniu wczo­

rajszym na skutek umowy polsko- 
radzieckiej wpłynął do portu "statek 
radziecki, który przywiózł na swym 
pokładzie 50.000 sztuk skór baranich 
mongolskich. Skóry te zostaną odda­
ne przemysłowi polskiemu celem 
przeróbki na kożuchy.

Któż mógłby przewidzieć skutki dla 
Polski z tego niewiadomego kierun­
ku? Czy utrzymałby się sojusz ze 
Związkiem Radzieckim? Czy nie gro­
ziłyby nam powikłania гѵ sprawie 
Ziem Odzyskanych? Czy byłby więk­
szy spokój i dobrobyt w kraju?

Nie wolno nam eksperymentować 
i szukać nowych dróg (choć jesteś­
my nawet strudzeni), gdy jesteśmy 
świadomi, że idziemy dobrą drogą do 
celu, a innej drogi nie widzimy w 
ogóle, bo innej właściwej drogi dla 
Polski nie ma.

Kto więc pragnie:
Niepodległości,
Utrwalenia granic na Odrze i Ny­

sie,
Odbudowy kraju,
Wzrostu dobrobytu i kultury,
Bezpieczeństwa i spokoju dla sie­

bie, a przebaczenia i amnestii dla 
tych,, co zbłądzili.

Ten opowie się w wyborach za 
Blokiem Demokratycznym, to znaczy 
za konstruktywną pracą dla Polski, 
za jednością narodu, za spokojem w 
kraju, za jasną i szczęśliwą przy­
szłością Polski.
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List gen. Żeligowskiego
WARSZAWA. PAP. Do Warszawy 

nadszedł z wielkim opóźnieniem wy­
słany z Londynu drogą prywatną na­
stępujący list gen. L. kjeiigowsKiego 
do rrezydenta ixrajowej Rady Naro­
dowej ob. Bolesława Bieruta:

Ouywatelu Prezydencie!
Z uczuciem radości śledziłem za 

Waszą podróżą i przemówieniami w 
Jugosławii. Wy i Wasz Rząd możecie 
być dumni, że w epokowej pracy 
obalacie błędy nagromadzone w c.ą- 
gu wieków. Ocenią to i przyszłe po­
kolenia i prawdziwa Polska i wszy­
stkie słowiańskie narody.

Łączę wyrazy wysokiego poważa­
nia L. Żeligowski.

Pierwsze losowanie PPOK
WARSZAWA (obsł. wł.). W dniu 

15 stycznia rb. odbędzie się pierwsze 
losowanie Premiowej Pożyczki Od­
budowy Kraju. Czas losowania bę­
dzie trwał do dnia 25 stycznia rb., a 
samo losowanie będzie się odbywało 
publicznie. *

Zatrzymanie imigrantów
RZYM (obsł. wł.). Na morzu Śród­

ziemnym okręty angielskie zatrzy­
mały statek, na którym znajdowało 
się 600 nielegalnych imigrantów ży­
dowskich w drodze do Palestyny.

Praizkolnis hmlidi« wjjmych
WARSZAWA. PAP. Główny Urząd 

Inwalidzki uruchomił w Słupsku Pań­
stwową Szkołę Ogrodniczą, której 
zadaniem jest szkolenie inwalidów 
wojennych i wojskowych.

Szkoia posiada nowocześnie wypo­
sażony internat i obiekty do zajęć 
praktycznych i teoretycznych. Nau­
ka i utrzymanie w szkole są bezpłat­
ne. Ponadto w okresie szkolenia in- 
walidzi-uczniowie żonaci otrzymują 
zasiłki w formie dopłaty do renty. 
Rodziny uczniów otrzymują s.ałe 
miesięczne zapomogi.

Nauka trwa dwa lata i obejmuje:

Dla rolnictwa
WARSZAWA. PAP. Polska zakupi 

w roku bieżącym na podstawie umo­
wy handlowej, zawartej w paźdz.er- 
niku lb4ó r. z Danią, około 4a.00J 
koni użytkowych oraz 12.000 jałó­
wek. Cały ten inwentarz przeznaczo­
ny jest dla Ziem Odzyskanych. Po­
nadto zakupione zostaną konie zaro­
dowe na sumę około 1,5 miliona ko­
ron duńskich. Umowa ta jest obecn.e 
realizowana. Odbiór inwentarza i roz­
prowadzenie w kraju powierzone zo-

Po mrozach — ulewy
LONDYN (obsł. wł.). Po wielkiej 

fali zimna nastąpiły w całej Anglii 
w.elkie burze i uiewy, które spowo­
dowały wylew rzek. Fala deszczów 
przesuwa się zwolna w kierunku kon­
tynentu europejskiego.

Przyjazd Hiarskalla
LONDYN (obsł. wł.). Pisma an­

gielskie podają, że nowy Sekretarz 
Stanu generał Marshall przybędzie 
wkrótce do W. Brytanii celem prze­
prowadzenia konerencji z Bevinem w 
sprawach niemieckich. W lutym uda 
się do Paryża celem wzięcia udziału 
w podpisaniu traktatów pokojowych 
z b. satelitami „Osi“, a następnie wy­
jedzie do Moskwy by wziąć udział w 
konferencji ministrów w sprawie 
traktatu pokojowego z Niemcami i 
Austrią.

Po dymisji Byrnesa
WASZYNGTON (obsł. wł.). Ko­

respondent rikP donosi, że zmiana 
na stanowisku Sekretarza Stanu jest 
uważana za najważniejsze wydarze­
nie polityczne w obecnej chwili w St. 
Zjednoczonych. Zwracają powszech­
ną uwagę, że zmiana ta nastąpiła w 
okresie przed konferencją moskiew­
ską oraz w okresie, gdy opracowywa­
na jest sprawa kontroli nad bombą 
atomową. Ogólnie uważają, że stano­
wisko Sekretarza Stanu ma utorować 
Marshallowi drogę do stanowiska 
prezydenta Stanów. Marshall jako 
autor planów wojny w Europie i na 
Dalekim Wschodzie cieszy się wiel­
kim uznaniem w kolach wojskowych 
amerykańskich i radzieckich. Zwra­
cają uwragę, że Marshall brał udział 
wspólnie ze zmarłym prezydentem 
Rooseveltem w najważniejszych kon­
ferencjach, był więc przy opracowa­
niu Wielkiej Karty Narodów, był w 
Casablance, Quebec, Kairze i Jałcie.

BERLIN (obsł. wł.). Wiadomość o 
ustąpieniu Byrnesa została przez 
Niemców przyjęta z żalem i przera­
żeniem. Partie polityczne zaznaczają, 
że Byrnes zyskał sobie serca wszyst­
kich Niemców. Obecnie wśród Niem­
ców zapanowało uczucie niepewności. 
Zwłaszcza fakt ustąpienia Byrnesa 

kwiaciarstwo, warzywnictwo, szkól- 
karstwo, sadownictwo i pszczelar­
stwo. Przy szkole uruchomiono dzia­
ły szewcki i krawiecki. Prowadzone 
jest dokształcanie z polskiego, w za­
sadach korespondencji rzemieślniezsj, 
geografii gospodarczej, arytmetyce, 
kalkulacji, historii literatury itp.

Podania o przyjęcie wraz z życio­
rysem i wypisem z książki inwalidz­
kiej lub odpisem orzeczenia Komisji 
Rewizyjno-lekarskiej, stwierdzającej 
inwalidztwo, należy kierować bezpo­
średnio do dyrekcji szkoły w Słupsku.

stało Związkowi Samopomocy Chłop­
skiej, który zlecił tecnmezne wyko­
nanie związkowi Gospodarczemu R. 
P. „Społem“ oraz Rolniczej Centrali 
Mięsnej.

Do unia 6 stycznia rb. przybyło do 
Gdyni ogółem l.UUO koni. W najbliż­
szym czasie spodziewane są daisze 
transporty koni i bydła — przecięt­
nie w ilości 12.000 sztuk miesięcznie. 
Konie i oyalo użytkowe przeznaczone 
są w całości dla osadników i mająt­
ków, pozostających pod zarządem 
Państwowych Nieruchomości Ziem­
skich oraz innych majątków oddzier- 
żawionych na Ziemiach Zachodnich.

Poza importem z Danii przewidzia­
ny jest import inwentarza z innych 
krajów, a mianowicie: z Norwegii, 
Szwecji, Finlandii, Belgii, Francji i 
ZSRR. Razem przybędzie około 25 
tys. koni, 3 tysiące krów oraz 1.200 
owiec.

Międzynarodowe konferencje
PARYŻ (obsł. wł.). Na posiedze­

niu międzynarodowej konferencji 
węglowej, biorący udział w obradach 
wypowiedizeli się za przymusową 
pracą w kopalniach Zagłębia Ruhry, 
aby w ten sposób wpłypąć na zwięk­
szenie wydajności pracy. Jednocze­
śnie powołano specjalną komisję ba- 

przed konferencją w sprawie trakta­
tu pokojowego z Niemcami jest dla 
narodu niemieckiego specjalnie wy­
mowny i wzbudza wielkie niezadowo­
lenie.

PRAGA (obsł. wł.). Pisma czeskie 
omawiając fakt ustąpienia Byrnesa 
stwierdzają, że ten ostatni zszedł z 
drogi politycznej, wytyczonej przez 
zmarłego Roosevelta. Polityka Byr­
nesa spotykała się ze sprzeciwem ca­
łego świata i dlatego sądzić należy, że 
nie tylko zły stan zdrowia wpłynął na 
dymisję, ale przede wszystkim spra­
wy polityczne.

Wykrycie magazynu broni
BELGRAD (obsł. wł.). W Trieście 

wykryto wielką ilość broni, która by­
ła przechowana we Włoskim Towa­
rzystwie Ubezpieczeń. Jak donoszą, 
jest to tylko część broni przerzucona 
w ostatnim czasie z Włoch do Trie­
stu. Bronią tą dysponuje włoska or-

Z procesu WIN-u
WAR3ZAWA (obsł. wł.). W dal­

szym ciągu procesu na skutek pytań 
prokuratora i obrony oskarżony Rze­
pecki stwierdza, że na dziaiainość 
podziemną wielki wpływ wywierała 
zagranica, że zdawał sobie doskona­
le sprawę z tego, iż główną przyczy­
ną klęski wrześniowej był zły ustrój 
w Polsce, oraz stwierdził, iż na li­
stach osób zamordowanych byli nie 
tylko funkcjonariusze UB, ale także 
członkowie PPR. Następnie oskar­
żony opisał funkcje pozostałych o- 
skarżonych, znajdujących się wraz z 
rim na ławie oskarżonych.

Z kolei obrona zgłosiła wniosek 
powołania w charakterze świadka 
pułk. Radosława.

Prokurator w zasadzie nie zaopo­
nował przeciwko wnioskowi obrony, 
ale ze swej strony zaproponował, aby 
sąd rozpatrzył ten wniosek w toku 
przewodu sądowego w chwili, gdy 
uzna, że zeznania takie wniosą do 
sprawy rzeczy istotne.

Sąd przychylił się do propozycji 
prokuratora.

Następnie składał zeznania oskar-

Nocna konferencja
LONDYN (obsł. wł.). W ciągu 

wczorajszej nocy minister Bevin oraz 
minister dla okupowanych ziem nie­
mieckich Haydn odbyli konferencję, 
omawiając sprawy niemieckie w 
związku ze zbliżającą się konferencją 
zastępców ministrów spraw zagra­
nicznych w przedmiocie opracowania 
traktatu pokojowego z Niemcami.

Brak węgla
BERLIN (obsł. wł.). Nastąpiło tu 

dalsze zamknięcie kilkunastu fabryk 
na skutek braku węgla. W związku z 
tym znacznie zwiększyła się liczba 
bezrobotnych.

dawczą, która wyjedzie do Zagłębia 
Ruhry, aby zbadać warunki pracy na 
miejscu.

FLORENCJA (obsł. wł.). W dniu 
12 marca rb. odbędzie się tu między­
narodowa konferencja ekspertów ko­
lejowych.

Skutki mrozu
HAMBURG (obsł. wł.). Na skutek 

silnych mrozów zamarzło tu 17 osób. 
Jednocześnie wszystkie szpitale syg­
nalizują nagły wzrost zapalenia płuc.

Film „Zakazane piosenki“
WARSZAWA (obsł. wł.). W nowo- 

otwartym kinie „Palladium“ wyświe­
tlono pierwszy długometrażowy film 
polski p.t. „Zakazane piosenki“. Na 
sali byli obecni: Premier Osóbka- 
Morawski, wicepremier Gomułka, 
minister Jędrychowski oraz ambasa­
dor Wielkiej Brytanii.

ganizacja terrorystyczna, która przy 
pomocy skoncentrowania broni prag- - 
nie w odpowiednim czasie przy jej 
pomocy niedopuścić do wykonania 
uchwał konferencji paryskiej w spra­
wie Triestu.

żony kpt. Żuk, który do winy przy­
znał się i poprosił sąd o udzielenie 
zezwolenia na złożenie zeznań, okre­
ślających jego działalność poczyna­
jąc od 1939 roku. W czasie swych 
zeznań oskarżony Żuk oświadczył:

— Dziś rozumiem dlaczego władze 
nie mogły mieć zaufania do AK, któ­
rej dowódcy składali się z prawicow­
ców i reakcjonistów.

Oskarżony opisał także swój po-* 
byt w armii Andersa, oświadczając 
jednocześnie, że doznał tam gorzkich 
doświadczeń. W zakończeniu wskazał 
na to, że pułk. Jachimek uznał jego 
działalność wywiadowczą za niepo­
trzebną, ale nie nakazał przerwania 
jej, przyjął wszystkie dokumenty 
przez niego dostarczone i wyasygno­
wał pieniądze na dalszą pracę.

Astronomowie krakowscy
WARSZAWA. PAP. Docent Uni­

wersytetu Jagiellońskiego dr. K. Ko­
zieł, współpracownik obserwatorium 
Krakowskiego, otrzymał roczne sty­
pendium amerykańskie i od miesią­
ca przebywa w Stanach Zjednoczo­
nych, gdzie zapomaje się z najnow­
szym systemem maszyn rachunko­
wych zakładu astronomicznego uni­
wersytetu Columbia w Nowym Jorku.

Drugi astronom krakowski’, ad- 
junkt Obserwatorium Krakowskiego, , 
dr. Stefan Piotrowski otrzymawszy 
stypendium Uniwersytetu Harwardz- 
kiego wyjechał do Stanów Zjedno­
czonych, gdzie prowadzić będzie ba­
dania w zakładzie astronomicznym 
tego uniwersytetu.-

95 tysięcy zeszytów
S-ZCZECIN. PAP. W dniach od 10 

do 15 stycznia br. przeprowadzone ♦ 
zostaną na Pomorzu Zachodnim ak­
cje rozdawnictwa bezpłatnego 9t> 
tys. zeszytów dla dzieci i młodzieży 
wszystkich szkół woj. szczecińskie­
go. ' Zeszyty te zostały wykonane z 
papieru, zaoszczędzonego w akcji 
przedwyborczej. «

Prognoza pogody na dziś
WARSZAWA (obsł. wł.). Państw. 

Instytut Meteorologiczny podaje na­
stępującą prognozę pogody na dzień 
dzisiejszy:

Zachmurzenie duże, miejscami opa­
dy śnieżne. Umiarkowane wiatry z 
kierunków wschodnich i południowo- 
wschodnich. Lekki wzrost tempera­
tury.
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iPełne łuiącięstiuo
„Zwycięstwo wyborcze Bloku Demokratycznego leży w rękach, mi­

lionów robotników, chłopów i inteligentów. Jeżeli do tych milionów pójdą 
dziesiątki tysięcy najbardziej świadomych bojowników i budowniczych 
Polski Ludowej, aby im zanieść słowa prawdy — Blok Demokratyczny 
odniesie w wyborach pełne zwyc.ęstwo“.

(Wicepremier Wład. Gomułka).

Runn шлдш
Рои). «8асе,1 »■

WRĘCZENIE NADAŃ HIPOTECZ­
NYCH. Dnia 9 bm. w Starostwie Po­
wiatowym odbyło się posiedzenie or­
ganizacyjne w sprawie ustalenia uro­
czystości w dniu 15 bm. w sali Tea­
tru Ziemi Kujawskiej w związku z 
wręczeniem nadań hipotecznych 
działkowiczom z terenu powiatu wło­
cławskiego.

Na posiedzeniu ustalono program 
uroczystości (podamy oddzielnie) i 
skład Komitetu.

Na uroczystość spodziewany jest 
przyjazd przedstawicieli z Warszawy 
i Urzędu Wojewódzkiego.

Na uroczystość nadań hipotecznych 
przybędzie kilka tysięcy dzialkowi- 
czy z terenu powiatu.

Na czele Komitetu stanął Starosta 
powiatowy ob. К. Kubski. (md).

PIASKI
Z URZĘDU STANU CYWILNEGO. 

Na terenie gm. Piaski w miesiącu 
ubiegłym zarejestrowano: urodzeń— 
20, związków małżeńskich — 5, zgo­
nów — 7. (md).

BRZEŚĆ KUJ A WSK1 
sprawozdanie" publiczne. 
Dnia 12 bm. na terenie Brześcia

Kujawskiego odbędzie się zebranie 
publiczne, na którym przewodniczą­
cy Miejskiej Rady Narodowej złoży 
szczegółowe sprawozdanie z działal­
ności MRN za czas od 1 stycznia do 
31 grudnia 1946 roku. (md).

ZA MIESIĄC GRUDZIEŃ. W cza­
sie od 1 do 31 grudnia ub. r. w Urzę­
dzie Stanu Cywilnego zanotowano: 
urodzeń — 8, związków małżeńskich 
— 9 i zgonów — 5. (md).

ZEBRANIE PRZEDWYBORCZE 
ZWIĄZKU SPOŻYWCÓW.

W ub. niedzielę na terenie Brześcia 
Kujawskiego, odbyło się zebranie 
przedwyborcze Związku Spożywców. 
Zebranie zagaił ob. Grzelak, prze­
wodniczący tutejszego Oddziału.

Następnie przemówił ob. В. Staro­
sta, który omówił szczegółowo akcję 
wyborczą do Sejmu Ustawodawcze­
go, sprawę Daniny Narodowej, zor­
ganizowanie Komitetu wyborczego 
przy Zw. Spożywców oraz wezwał 
wszystkich zebranych do gremialne­
go wzięcia udziału w głosowaniu do 
Sejmu Ustawodawczego obywateli 
partyjnych i bezpartyjnych na Blok 
Stronnictw Demokratycznych.

Na zakończenie przemawiał ob. 
Kłosiński, który wezwał obecnych do 
wzięcia udziału wraz z rodzinami w 
głosowaniu na Blok Demokratyczny.

(md).

Z GWIAZDKI DLA NAJBIED­
NIEJSZEJ DZIATWY I STARCÓW.

Staraniem Związku Zaw. Robotni­
ków i Pracowników Przemysłu Spo­
żywczego, Pododdziału w Brześciu 
Kujawskim, odbyła się tradycyjna 
choinka dla członków w obecności za­
proszonych przedstawicieli partyj po­
litycznych, duchowieństwąj najbied­
niejszej dziatwy i starców.

Do licznie zebranych przemówił 
przewodniczący tutejszego podod­
działu Związku Spoż. ob. J. Grzelak, 
który w krótkich, jasnych zdaniach 
zobrazował stosunek Zw. Zaw. Spo­
żywców do Państwa Polskiego, ludu 
pracy społeczno-politycznej pod za­
rządem demokratycznego Rządu Jed­
ności Narodowej.

Na zakończenie ob. Grzelak pod­
kreślił stosunek Zw. Zaw. Spoż. do 
najbiedniejszej dziatwy i starców. 
Przy choince obdarowano paczkami 
świątecznymi 40 najbiedniejszej dzia­
twy i 10 starców.

W dużej mierze do obdarowania 
paczkami dziatwy i starców, przy­
czyniło się społeczeństwo Brześcia 
Kujawskiego, ofiarując na ten cel 
pewne, kwoty i produkty żywnościo­
we." (md).
KOWAL

SPRAWOZDANIE PUBLICZNE 
MRN. Na terenie m. Kowala odbyło 
się publiczne sprawozdanie z Miej­
skiej Rady Narodowej za czas od 1 
stycznia do 31 grudnia 1946 roku.

Zebranie zagaił przew. MRN. ob. 
В. Siciński.

Obszerne sprawozdanie z działal­
ności za rok ubiegły, złożył burmi­
strz, ob. Szylejko.

Następne sprawozdanie z Komisji 
Kontroli Społecznej (z przeprowadze­
nia kontroli gospodarczej i księgo­
wości) złożył sekretarz ob. Karczem­
ny. Wynik kontroli bez zarzutu.

W dalszym ciągu zebrania burmi­
strz ob. Szylejko, wygłosił referat 
polityczny na temat akcji wyborczej 
do Sejmu Ustawodawczego. Na za­
kończenie wezwał licznie zebranych 
do masowego wzięcia udziału w wy­
borach, oddając swoje głosy na Blok 
Stronnictw Demokratycznych.

Z kolei przemówił przedstawiciel 
MO. ob. Kasprzycki, który bardzo 
treściwie omówił akcję wyborów i ich 
stronę techniczną.

Na zakończenie powołano Miejski 
Komitet Glosowania w liczbie 10 oby­
wateli pod przewodnictwem prezesa 
Powiatowego Związku Samopomocy 
Chłopskiej, ob. Janczewskiego.

Z ramienia Wydziału Powiatowe­
go, na zebraniu sprawozdawczym był 
obecny ob. Wł. Cieślikowski. (md).
LUBRANIEC

NARESZCIE WPADLI.
Bronisław Kołtuński, Maria Ol­

szewska, Helena Krawczyk, Janina 
Niewiadomska i Maria Porczyńska, 
wyrąbywali drzewa z lasów państwo­
wych.

Wszystkim wymienionym sporzą­
dzono protokóły karne. '(md).

ÇHODECZ
GWIAZDKA DLA BIEDNYCH 

DZIECI. Z inicjatywy tutejszego Ko­
mitetu Opieki Społecznej przy współ­
udziale lokalnego Kola PCK. urzą­
dzona została gwiazdka dla dzieci 
przedszkola.

Przy pięknie udekorowanej choin­
ce, wobec członków PCK. rozdane 
były paczki świąteczne dla 35 dzieci.

Do dzieci kolejno wygłosili oko­
licznościowe przemówienia ob.ob. : 
Kazimiera Myszkiewicz — prezes P. 
C.K., Tadeusz Kraiński — burmistrz 
oraz Jerzy Gościński — przewodni­
czący MKOS.

Na zakończenie swoich przemó­
wień, wymienieni obywatele w ser­
decznych słowach podziękowali tu­
tejszemu społeczeństwu za złożone 
ofiary na paczki dla dzieci przed­
szkola.

Na zakończenie kuchnia ludowa 
wydała obiad dla biednych dzieci, 
podopiecznych i osób objętych Akcją 
Pomocy Zimowej.

Na ten cel Komitet Opieki Spo­
łecznej przeznaczył o 50% większe 
porcje. (md).
ŚWIERCZYN

NAPAD BANDYCKI. Z dnia 8 na 
9 bm. w Świerczynie, gm. Czamanie, 
dokonano napadu zbrojnego na pa­
trol milicyjny złożony z komendanta 
posterunku w Świerczynie i 2-ch mi­
licjantów.

Trzyosobowy patrol wstąpił do 
mieszkania niejakiej Wiśniewskiej, 
celem sprawdzenia, czy nie ma kogoś 
podejrzanego.

Po wejściu do mieszkania, patrol 
został zaatakowany znienacka strza­
łami 5-ciu uzbrojonych w automaty 
bandytów.

Jeden z posterunkowych MO. padł 
trupem na miejscu, dwóch pozosta­
łych zostali ciężko ranni.

K-dant posterunku MO. w Świer­
czynie po przywiezieniu na posteru­
nek zmarł. Pozostały ciężko ranny 
posterunkowy walczy ze śmiercią.

(md).

Ciijtajcie

Karta żywnościowa
Karta żywnościowa, która po raz 

pierwszy pojawiła się w Polsce bo­
dajże w г. i^u, za czasów pierwszej 
okupacji niemieckiej i która towa- 

* rzyszy nam wiernie od 1У39 r. — 
jest ao pewnego stopnia synon.mem 
chudych lat wojennych, symoolem 
ograniczeń -i stosowania przez prze­
ciętnego obywatela przymusowymi, a 
dotkliwych nieraz oszczędności. Jest 
rzeczą zrozumiałą, że w okresie po­
wojennym, z chwilą powrotu do nor­
malnych stosunków gospodarczych, 
dostatecznego nasycenia rynku arty­
kułami pierwszej potrzeby, karta ży­
wnościowa musi zniknąć z naszego 
życia, przejść do niezbyt przyjem­
nych wspomnień czasu wojennego.

Oczywiście, o ile karta żywnościo­
wa z okresu okupacyjnego byia fik­
cją, bezwartościowym gestem władz 
niemieckich w stosunku do ludności 
podbitego kraju, nie gwarantującym 
jej posiadaczom minimum egzysten­
cji, o tyle od odzyskania Niepodle­
głości stała się ona wyrazem troski 
Rządu o człowieka pracy, który ze 
względu ną wysokość swego uposa­
żenia niewspółmierną do cen wolno- 

‘ rynkowych, nie był w możności za­
spokoić swoich minimalnych potrzeb 
bez pomocy ze strony Państwa. Sy­
stem kartkowy w Polsce, mimo, że 
nie był on systemem powszechnym, 

mimo, że nie objął on ludności rolni­
czej i lepiej sytuowanej ludności 
miejskiej w miarę wzrostu zatrud­
nienia, zwiększał stale swój zasięg. Z 
górą 10 mil. osób zatrudnionych i ich 
rodzin, czyli ca 40% ogółu ludności 
korzystało z częściowej reglamenta­
cji artykułów pierwszej potrzeby. 
Państwo, czerpiąc środki na cele zao­
patrzenia kartkowego ze świadczeń 
rzeczowych rolników, z dostaw U.N. 
R.R.A. oraz z importu, rozdzielało je 
możliwie sprawiedliwie między po­
trzebujących.

Środki te uległy jednak obecnie 
wydatnemu ograniczeniu. Z'ózylosię 
na to w pierwszym rzędzie zniesienie 
świadczeń rzeczowych w czerwcu 
ub. r., przejście na całkowicie wolne 
obroty między wsią a miastem, a na­
stępnie wydatne zmniejszenie dostaw 
UNRRA na jesieni ub. r. — dostaw, 
które — jak wiadomo — trwać będą 
jedynie do dnia 1. 4. br. Dysponując 
jedynie wpływami artykułów pierw­
szej potrzeby z importu, oraz zaku­
pami, dokonywanymi na wolnym 
rynku w kraju za pośrednictwem 
Funduszu Aprowizacyjnego, Państwo 
musi dopasować system kartkowy do 
zmienionej sytuacji .gospodarczej 
kraiu, nie może traktować go jako 
systemu sztywnego. Przeciwnie sy­
stematyczne poddawanie pewnej re­

wizji zaopatrzenia reglamentowane­
go, staje się rzeczą konieczną i celo­
wą.

Obecnie, w miarę powrotu do nor­
malnych warunków gospodarczych, 
Państwo rezygnuje stopniowo z sy­
stemu świadczeń, oddawanych w for­
mie usług czy dostaw po cenach 
sztywnych przez różne kategorie 
pracowników, czy instytucje. Tym­
czasem pewne grupy ludności korzy­
stają nadal z zaopatrzenia reglamen­
towanego, pomimo, że przyczyny u- 
sprawiedliwiające ten stan rzeczy już 
dawno nie istnieją.

Nie sposób jest również pominąć 
wspomnianego już faktu, że dopóki 
ciężar zaopatrzenia spoczywał na 
świadczeniach rzeczowych oraz czę­
ściowo dostawach UNRRA, centrali­
styczny rozdział środków żywności 
był jedynie możliwy. Po zniesien:u 
świadczeń rzeczowych w czerwcu ub. 
roku i ograniczeniu dostaw UNRRA. 
Państwu pozostawał kosztowny spo­
sób gromadzenia zasobów w postaci 
zakupów na wolnym rynku. Nadmier­
na rozbudowa tego systemu nie by­
łaby rzeczą celową. Dzięki tym zaku­
pom kartka żywnościowa, praktycz­
nie rzecz biorąc, oznacza dor^atę 
Państwa do Funduszu Płac. Dopła­
tę te pracownik i jego rodzina otrzy­
mują. w towarze, za który Państwo 
płaci gotówką.

Wszystkie wymienione wvżej po­
wody zmuszają obecnie Państwo do 

przystosowania systemu kartkowego 
do nowych warunków, do poddània 
go rewizji. Nie oznacza to bynaj­
mniej, aby miał on ulec całkowitemu 
zniesieniu, aby grupy ludności wy­
kony wujące ważne z punktu widze­
nia państwowego prace, a niedosta­
tecznie wynagradzane, miały być po­
zbawione pomocy. Chodzi jedynie o 
uczynienie systemu bardziej- przy­
stępnym, a równocześnie o zmniej­
szenie już dziś nieusprawiedliwio­
nych ciężarów, ponoszonych przez 
Państwo.

Nie ulega wątpliwości, z czego wy- 
padnie z dać sobie sprawę, że ograni­
czenie zaopatrzenia kartkowego, 
skreślenie pewnych konsumentów nie 
jest rzeczą popularną. Społeczeństwo 
nasze przyzwyczaiło się już potrosze 
do otrzymywania tej pomocy, która 
stała się obecnie faktycznym dodat­
kiem do uposażeń w całości finanso­
wanym przez Państwo. Tymczasem 
pomoc ta musi zostać ograniczoną 
wyłącznie do tych kategoryj pra­
cowników, którym dziś jeszcze nie 
można zapewnić dostatecznych wy­
nagrodzeń, a których wysiłek z ogól­
no - narodowego punktu widzenia 
przedstawia naprawdę dużą wagę.

Innymi słowy wchodzimy powoli 
w okres normalnej pokojowej gospo­
darki. Dokonywujące się zmiany za­
opatrzenia reglamentowanego są te­
go wyraźnym przejawem. (Minap.).
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Kalend. Rzym. Katol. — Tina, Agatona.
Kalend. Słowiański — Dobrosława.
Wschód słońca 7.37 — zachód 15.58.
Dyżur lekarza Ubezpieczalni Społecznej nocny: 
dr. Mosurowa Helena, ul. Słowackiego За.
Apteka dyżurna 3-go Maja 16.
Milicja Obywatelska — tel. 10-59 i 11-62.
.Karetka P. C. K. tel 13-32, w nocy 15-41.
4«rał Pożarne tei. 12-34
Kino „Bałtyk“ — Elvira Madigan.
Kino „Polonia“ — Panna bez posagu.

TEATR ZIEM» KIJOWSKIEJ 
NIECZYNNY.

W lusterku
Potrafimy

W naszym życiu codziennym spotykają się tacy, 
co to dzisiaj nam mówią, że x nich szczerzy 

[Polacy.
A gdy Niemiec nas męczył po obozach, w ka­

towniach, 
uśmiechali się oni do niemieszków czarownic.

I robili przyjęcia, żeby Niemców ugłaskać, 
a ci wzamian za hołdy obdarzali ich łaską... 
Lecz nie lubię napróźno słów i czasu tu tracić, 
a zaległy rachunek potrafimy zapłacić.

Agapit.

OBYWATELSKIE STANOWISKO.
Doceniając trudne warunki byto­

wania kształcącej się młodzieży — 
Zarząd Ubezpieczalni Włocławskiej 
ufundował 2 stypendia dla studen­
tów Uniwersytetu w kwocie po zł. 
1500 miesięcznie każde.

Pierwszeństwo do uzyskania sty­
pendiów mają dzieci pracowników 
Ubezpieczalni, poległych na polu wal­
ki, zmarłych wskutek represji poli­
tycznych lub działań wojennych.

Obywatelskie stanowisko władz 
Ubezpieczalni Włocławskiej zasługu­
je na pełne podkreślenie, tym więcej, 
że przychodzi ona z pomocą młodzie­
ży, która po pięcioletniej okupacji 
potrzebuje ze strony społeczeństwa 
wyjątkowej pieczy nie tylko moral­
nej, lecz także materialnej.

WIEC PRZEDWYBORCZY.
Na terenie fabryki siatek i drutu 

pod f-mą Klauke, odbył się wiec 
przedwyborczy dla pracowników.

Pierwszy do zebranych przemówił 
przedstawiciel PPS ob. St. Czekań­
ski. Mówca przedstawił zebranym 
akcję przedwyborczą w ogólnych za­
rysach. Następnie omówił szczegóło­
wo walkę świata pracy o swoje pra­
wa, od zarania rozpoczęcia tej walki.

Na zakończenie swego przemówie­
nia ob. St. Czekański wezwał wszy­
stkich obvwateli bezpartyjnych, aże­
by wstąpili w szeregi jednej z partvj 
politycznych, wchodzących w skład 
Bloku Demokratycznego.

Z kolei przemówił przedstawiciel 
Wojewódzkiego Komitetu PPR. ob. 
Gułkowski, który omówił szczegóło­
wo sprawę przedwyborczą i przepro­
wadzenie techniczne całej akcji. Ape­
lem, aby cały świat pracy grenral- 
nie wziął udział w dniu głosowania 
do Sejmu Ustawodawczego, przemó­
wienie swoje zakończył. (md).

Wielkie zebranie Kupców i Rzemieślników
Związek Kupców i Rzemieślników zwołuje w niedzielę, dnia 12 stycznia 

rb. o godz. 11-ej w sali Rady Zw. Zawodowych (Muzeum Ziemi Kujaw­
skiej) przy lii. Słowackiego wielkie zebranie informacyjne dla wszyst­
kich kupców i rzemieślników m. Włocławka.

W zebraniu biorą udział prelegenci: prezydent Kubecki i inż. Soko­
łowski. Obecność obowiązkowa.

ISTOTNA WARTOŚĆ.
Dnia 21. 12. 1946 r. Szkolne Koło 

Mł. PCK. przy szkole powsz. Nr. 6 
we Włocławku urządziło dla dziatwy 
szkolnej i rodziców tradycyjnego Mi­
kołaja. Na program złożyły się dekla­
macje, śpiew, jednoaktówka pod tyt. 
„Imieniny Babuni“, dialog pod tyt. 
„Kłamca“. Zespół Mł. PCK. wykonał 
ładnie figurowego kujawiaka, kra­
kowiaka i mazura w strojach ludo­
wych. Młodzi aktorzy czerwonokrzy- 
scy pokazali nam widowisko ładne, 
za co zostali nagrodzeni hucznymi 
oklaskami.

Po przedstawieniu zjawił się 
Mikołaj w asyście aniołów, z olbrzy­
mim, pełnym koszem i po różnych 
uwagach, pochwałach i naganach ob­
darował paczkami świątecznymi 
wszystkie dzieci szkolne, życząc im 
wesołych świąt.

Trzeba stwierdzić, że tutejsze Ko­
ło Mł. PCK. chcąc przygotować pacz­
ki dla każdego dziecka (650 paczek), 
urządziło przedtem imprezę docho­
dową. Sami członkowie przygotowy­
wali naczki, przez tydzień dziew­
czynki piekły pierniki, a chłopcy 
kleili paczki.

Koło Mł. PCK. wraz z opiekunką 
ob. Zawiślakową Bronisława od po­
czątku roku szkolnego rozpoczęło 
planową pracę.

Koło opiekuje się jedną biedną ro­
dziną zaopatruiac ją w artykuły spo­
żywcze oraz dając lekarstwa nieza­
możnym kolegom. Jako prezent 
gwiazdkowy uszvto jednemu koledze 
sierocie kurtkę zimową.

Koło przy szkole Nr. 6 realiznie 
czynnie hasła czerwonokrzyskie „Mi­
łuj bliźniego — bliźniemu służ“. Do­
brą drogą kroczy Koło PCK. — bo 
tylko czyn — ma istotną wartość.

W. Meder.

WSZYSCY DO URN WYBOR­
CZYCH.

Powiatowa Rada Związków Zawo­
dowych zwróciła się z wezwaniem do 
Zarzadu Spółdzielni „Ogniwo“ i Sto­
warzyszenia Kupców Polskich o ude­
korowanie wystaw okiennych ha­
słem: Wszyscy do um wvborcz’Tch“. 
—„Wszyscy edosuią na liste BPku 
Stronnictw D°mokratycznych i Zw. 
Zawodowych Nr. 3“. ' (md).

pT>^T7*nT,UŹENIE WAKACJI ZI­
MOWYCH.

Na skutek zarządzenia Min. Oświa­
ty szkolne wakacie zimowe zostały 
przedłużone do dnia 18 stveznia rb.

Początek zwykłych zaięć szkol­
nych w dniu 20 stycznia rb. (at).

OSTROŻNIE Z KONSERWAMI.
Piechocka Stanisława i Borkowska 

Waleria odczuły po zjedzeniu kon­
serw nrzvdzialovzych wielkie boleści 
źoładka. które nie zmnieiszały się, a 
z chwila unlvwu pewnego cz^su 
zwiększały się. Zawezwana nomoc le­
karska stwierdziła oznaki silnego za­
trucia. Przestąpiono do wypompo­
wania żoładka, p*zv czvm stwierdzo­
no, że ziedzone k°nserwv iuż 
sfermentowane. Chore pnznaf-awvonö 
na oniece domowei. ze względu na to, 
że stan ich zdrowia nie jest groźny.

(at)

TRZY POŻARY W CIĄGU DNIA.
W dniu wczorajszym o godz. 12.20 

wybuchł groźny pożar w fabryce 
Zjednoczone Mechaniczne Młotownie 
przy ul. Kapitulnej. Przyczyną poża­
ru było prawdopodobnie wadliwe 
funkcjonowanie przewodów komino­
wych. Połowa dachu na magazynach 
została zniszczona. Miejska Straż Po­
żarna natychmiast po zaalarmowaniu 
przybyła na miejsce pożaru* i dzięki 
wzorowo przeprowadzonej akcji po­
żar zlokalizowano, zabezpieczając 
całkowicie dolne pomieszczenia ma­
gazynu oraz cały majątek fabryczny. 
Walkę z ogniem zakończono o godz. 
15.55.

Akcja ratunkowa była utrudniona 
na skutek mrozu, mimo to strażacy 
nie żałowali wysiłków ani zdrowia, 
by pożar umiejscowić. Tak strażacy, 
jak i dowództwo wrócili do remizy 
pokryci skorupą lodową, zmęczeni i 
przemarznięci.

O godz. 16.15 ponownie została za­
alarmowana Straż Pożarna. Tym ra­
zem pożar wybuchł przy ul. Szpich- 
lernej 6. Ogień stłumiono w zarodku.

O godz. 16.20 wybuchł trzeci pożar 
przy ul. 3-go Maja 17 w składzie ap­
tecznym Kluczyńskiego. Akcja ra­
tunkowa w danym wypadku była mo­
zolna, bowiem w każdej chwili mo­
gły nastąpić wybuchy środków ła- 
twozapalnych. Energiczna akcja na­
szych strażaków i ten pożar stłumiła 
w zarodku. (at).

ZEBRANIE ZWIĄZKU WALKI 
MŁODYCH.

W sobotę, dnia 11 stycznia w lo­
kalu Związku Walki Młodych odbę­
dzie się walne zebranie wszystkich 
członków.

Początek zebrania o godzinie 17-ej. 
Na zebraniu zostaną poruszone bar­
dzo doniosłe sprawy. W związku z 
tym obecność wszystkich członków 
jest obowiązkowa. (w.).

ZWIĄZEK SPOŻYWCÓW W AK­
CJI WYBORCZEJ.

W sali Pow. Rady Zw. Zaw. odby­
ło się zebranie członków Rad Zakła­
dowych, kierowników świetlic i prze­
mysłu spożywczego pod przewodni­
ctwem ob. Bolesława Starosty.

Na wstępie odczytany został okól­
nik z Głównego Zarządu Zw. Spożyw­
ców oraz insiiukcja w sprawie wy­
borów do Sejmu Ustawodawczego.

Rady Zakładowe wraz z kierowni­
kami świetlic przyjęły na siebie obo­
wiązek wykonania zaleconych wska­
zań przez Główny Zarząd Zw. Spo­
żywców, t.j. tworzenia grup wybor­
czych w liczbie do 30 członków Zw. 
Zaw.

Każda z tych grup wybierze z po­
śród siebie jednego przodownika, 
którzy w dniu 19 bm. na czele swych 
grup manifestacyjnie pójdą do urn 
wyborczych i głosować będą na Blok 
Stronnictw Demokratyczych i Zwią­
zków Zawodowych, na listę Nr. 3.

Manifestacja grup będzie dowo­
dem jedności świata pracy, a jedno­
cześnie odpowiedzią wszystkim wro 
gom naszej Ojczyzny. (md.).

Pustrouany

ALENDARZ-
INFORMATOR

„Hasła Ogrodnie/o - RomiCzego* 
NA ROK 1947

Cieszący się o romnym u nniern i popu- 
l-rnos lą wśród całego polskiego społe­
czeństwa — tani — wygodny i pożyteczny 
ien KALENDARZ INHO<<MATO4 pr yno- 
si w nowym wy amu bogato i nitrowanym 
11 rozdziałów, które zaspakajają prawie 
w zystkie d iedziny żvcia ogrodnika, rol- 
n ka, gospodyni, nauczyciel , księdza u- 
rzęumka, pr emy łowca kup a i izemie- 
ś rika. poczynając od kalendarium, a koń 
c ąc r a wmkliwyih po-adach w sprawach 
najważniejszych i najaktualniejszy, b z peł­
nym uw ględn eniem potrzeb powojennych

Stion 276 Cena 175 zł. z przesyłką 
poleconą zł. 90

KSIĘGARNIA POWSZECHNA 
Wiocławek. uł. Brzeska 4

Ogłoszenie
Wydział Aprowizacji i Handlu m. Włocław­

ka podajc do wiadomości zarządzenie Urzędu 
Woj. Pomorskiego Wydz. Apr. i H. z dnia 
7. 1. 47 r. L. dz. 337-XI-97-47 telef.

Mleko świeże na m-c styczeń należy wyda­
wać dla członków rodzin kolejarzy na nastę­
pujące odcinki kart dodatkowych:

MK. D-3 i M. z m-ca stycznia.
MK. D-3 od Nr. 46 do 59 po Itr. iu ode- 
MikM. о-d Nr. 41 do 54 po У^ Itr. na ode 
W sklepach rozdzielczych „Witaimina“ sprze­

dawane są jajka ha karty dodatkowe „D“ t 

m-ca grudnia na odcinek Nr. 30 po 2 szt., cena 
za 1 szt. zł. 3.75. (2508).

Za PREZYDENTA MIASTA 
(St. Kasprowicz) 

Zast. Kier. Wydz. Apr. i H

Ogłoszenie o przetargu
Państwowy Zakład Zdrojowy w Ciechocinka 

niniejszym ogłasza przetarg nieograniczony ni 
dzierżawę na czas sezonów letnich w r. 1947:

1) Kawiarni i restauracji w gmachu „Euro­
pa“,

2) Kawiarni na basenie termalno-solanko- 
wym między tężniami,

3) Kawiarni „Bristol“ w parku Zdrojowym.
4) Kawiarni „Pod wieżą“ w parku Sosno­

wym. ,
Oferty pisemne należy składać codziennie do 

dnia 31. 1. 47 r. w godzinach urzędowych 
8—15 w Kancelarii Zakładu, z podaniem 
obiektu, na który się reflektuje. Otwarcie eferi 
nestąpi w dn. 1. 2. 1947 r. o godz. 10. Bliż­
szych informacji udziela Kancelaria Zakładu 
Zdrojowego w Ciechocinku. Państwowy Zakład 
Zdrojowy zastrzega sobie prawo wyboru ofe­
renta bez względu na cenę, lub unieważnienie 
przetargu bez podania powodu. (2504).

Ogłoszenia drobge |
POSZUKUJĘ OGRODNIKA wykwalifikowane­
go (kawalera). Ośrodek Rolny. Kuratorium 
Sz-kolne w Toruniu. Zgłaszać się: maj. Jaran- 
towice, stacja kolejowa Czerniewice, albo To­
ruń, Wydział Rolny. Warunki do, omówieni» 
na miejscu. (2498,.

UNIEWAŻNIAM kartę rejestracyjną RKU. 
W.cclawe'k, dowód tożsamości konia, к vity po­
datkowe, kwity odstawy kontygentu, Ciążkow- 
ski Henryk, zam. Przybranowo, pow. Włocła­
wek, poczta Przcdecz. (2507)

UNIEWAŻNIAM kartę rejestracyjną RKU. 
Włocławek i inne dokumenty. Gabryszewski 

•Jan, zam. Gnojno, pow. Lipno, poczta Lipno.
(2506).

UNIEWAŻNIAM dowód osobisty Capała Józef, 
zam. Tupadły, par. Lipno, poczta Wielgie.

(2505).
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WYDAWCA: Powiatowa Rada Narodowa we Włocławku.
r 20867

DRUKARNIA DIECEZJALNA WŁOCŁAWEK, ul. BRZESKA 4

poszukiwania rodzin i pracy po 3 zł. Urzędowe, prze­
targi. nekrologi: 1 mm. szerokości 1 szpalta po 5 zł., 
reklamowe 10 zł. Za terminowy druk ogłoszeń Adtui-

Prenumerata
nistracja nie odpowiada.
miesięczna 60 ił., e przesyłką pocit 7fl «<


